14,14% 1... „.„/ A PA p WEG D 


vs ow” W "UWE; 


T 0 «Wo 4 L T w» az 


` 


A ZETA LWOWSKA. 


Wtorek: | N= 76. 30. czerwca 1840. 


k Dzisi 
Warta? r 


ejszy numer Gazety jest ostatnim dla pp. prenumeratorów na drugi 


è oku bieżącego, 


Pi 
dom ożc krajowe: 
amy 
y o za 


ami machu mordu. — Francyja. — Holandyja: Przyjęcie przez piórwsza 
> a w konstytucyi. — B elgija: Zamknięcie posiedzeń izby reprezentantów. — Nie 


Przegląd artykułów. 


Z Wiednia. — Zagraniczne: Hiszpanija: O odjeździe Królowćj. — 
sły Anglików na Wyspy Filipińskie. — -Balmaseda pobity. — Anglija: Dalsze szcze- 


TUussy: Testament Króla. — Królestwo Polskie: Śmierć Jana Cockerill. — Ros- 


zyj a — M 


ultany i Wołoszczyzna: Pozwolenie wyprowadzania bydła rogatego. — 


_tcyja: Oddalenie Chosrewa Baszy. — Wiadomości handlowe i przemysłowe: Lwów. 


Z Sadapóra, — Ołomuniec. — Warszawa. — Gdańsk. — Berlin. — (Dodatek nadzwycz.) 
NĄ = a 7 


Wiadomości krajowe. 
— Z Wiednia, — 


c 
veny” komisyja nadworne nauk, dotychczaso- 
get ob Wizorycznemu katechecie głównych 
kie rodowych w Jaśle, JX. Pawłowi Gro- 
Bryn "T, „nadała uwolniona posadę katechety 
nazyjum w Samborze. 3 


Wiadomości zagraniczne. 
Hiszpanija. 

© wiadomości z Madrytu pod d. 8. 
Sza: „Odjazd lirółowćj osta- 
n% Że T Zień 11. t. m. postanowiono. Twier- 
M czonemi Ło w czasie nieobecności Firólowćj 
Waniu o „Yé mają, wszelako dopićro po gło- 
c ltych zwie pod względem obrządków re- 
ta 2 Wielka uchowieństwa. Minister skarbu tyl. 
zjąos Ć godnością zebrał cztéry milijony 
tą enta ra po róży dla Frólowćj. Okolnik pre- 
dz adomię ? mającego lirólowćj towarzyszyć , 
ię dja du ępków ciała dyplomatycznego o 
ddala sig rzeciwnie bióra ministeryjalne 
by Pray zewyj ze stolicy, a podsekretarzowi Sta- 
Fubliczncj trznych poruczono kierunek słuž- 
dj Piko 4 zdaje się, że Espartero, ksia- 
Saral Mitania a e kawaler Zlotego Runa, 
Eoss owa. WŚJ wyjdzie gościúcem do 
Byc a Z nię arzyszyé będzie obu Królowym 
wej, „rodków W Saragossie stanie. Najlep- 
tzy dyw yto dla bezpieczeństwa Królo- 


uż 
iżyje armii Es partera rozsta- 


wione sa jedna po drugićj na gościńcu z Gua- 
dalaxary do Saragossy: jedna przyjść ma przez 
Molinę do Guadałaxary, druga w Medipaceli po- 
zostanie , a trzecia uda się do Alkali , gdzie Kró- 
lowa d. 11. -necować będzie. — Władze Wysp 
Filipińskich przestały ministeryjum memoryjał, 
zwracający największą uwagę. . Czynią uważne- 
mi na zabiegi Anglików, gdyż wypędzeni z Kam- 
tonu kupcy angielscy chca w znącznćj ilości na 
wyspach osiąść. Wszelkie ich usiłowania zmie- 
rzają do ujęcia sobie krajowców. W celu tym 
staraja się wszelkimi sposobami, tak mowami 
jakoteż pismami, podkopać religiję katolicką i 
naturaloa, Że z tą religijną propaganda łaczy się 
także zamiar polityczny. Władze niepokojone 
słusznie temi zabiegami, rzad na nie uważnym 
czynia." 

Moniteur z d. 16. czerwca zawióra następu- 
jaca depeszę telegraficzną z Bajonny pod dniem 
45. czerwca w południe: »Na oddział Karlistow- 
ski Balmasedy uderzyło pod Soryja wojsko 
Wice-firóla Nawarry; powstańców wybito lub 
rozprószono; Balmaseda uratował się tylko 
w 400 ludzi.« 

Moniteur Parisien donosi: »Siostry Cabrery 
i małżonka karlistowskiego intendenta Laban- 
dero, w towarzystwie 14 do 15 letniego brata 
Cabrery, uwięzione zostały dnia 9go czerwca 
przez żandarmeryję w Osseja (Górnych Pirene- 
jach) w chwili, gdy przez granicę przeprawić 
się chciały. Udawały z poczatku, że się nazy- 
waja Marcellowa Belloc, z domu Antoinette 
Ansia, Maria Grignon i Augustyna Grignon» 
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i są rodem z Morelli; lecz przyprowadzone do 
Perpignan przed zastępującego miejsce prefekta 
radzcę prefektury, wyznały, Že są istotnie sio- 
strami Cabrery. Znaleziono przy nich sum- 
me 50,000 fr. w złocie. Mają być do- Bourg 
w departamencie Ain odesłane.* 

Eco de Aragon z d. 9. czerwca potwierdza, 
že Cabrera w 4000 piechoty i 500 jazdy do 
Katalonii wkroczył; dnia 8. w nocy wejść miał 
do Bergi. Pićrwsza dywizyja armii północnćj, 


* pod dowództwem jenerała Leon, przybyła d. 


6. da Mequinenzy; dwie drugie dywizyje stały 
w Alkanicu i Valdealgorfa, gotowe przejść przez 
Ebr i do Katalonii wkroczyć , dokad także trze- 
cia dywizyja z brygada Zurbana wyruszyła. 


i Wielka Brytanija i Irlandyja. 


O zamachu mordu na Życie Kró- 
lowćj i jéj małżonka i opiérwszém ba- 
daniu mordercy, wyjmujemy jeszcze niektóre 
szczegoły z listu londyńskiego pod dniem 12. 
czerwca, umieszczonego w »Gazecie berlińskićj 
Haudego i Speneras: »Podczas owćj po Hyde- 
parku nieszczęsnćj przejazdki Rirólowćj, widziano 
ośmnastoletniego młodzieńca smukłćj postaci 
i przyzwoitćj powićrzchowności, stojacego blizko 
kraty Greczparku, z twarza obrócona ku murowi 
ogrodu pałacowego, zdajacego sie z założonemi 
pa krzyż rękoma oczekiwać na przybycie kró- 
łewskiego powozu. Skoro takowy koło niego 
przejóżdźał , w oddaleniu może o 300 jardów od 
pałacu, młodzian prawa ręką „na Frólowę lub 
ksiażęcia pistolet wymierzywszy, zaraz wystrzelił. 


Po chybieniu pićrwszego strzału zawołał : »Mam : 


jeszcze: jedenć i wystrzelił z drugiego pistoletu , 
atoli i ta razą chybił, Mówią, że Hrólowa wi- 
dząc ku sobie zwrócony pistolet, w chwili wy- 
strzału schyliła się w powozie, a książę Albert 
ajat ja wtćj chwili w.swoje ramiona. Powóz 
zatrzymał się na kilka sekund, gdy książę Al- 
bert z wielka przytomnościa umysłu kazał 
jechać dałćj iwraz z Królowa dostał się bez dal- 
szego przypadku do pomieszkania księżnćj Kent. 
Schwytany zbrodzień, Edward Oxford, przy 
piórwszóm badaniu okazywał także wielką przy- 
tomność umysłu i na piórwsze pytania nawet 
z dowcipem odpowiadał. Pistolety, z których strze- 
li}, były roboty birmioghamskićj , miernćj wiel- 
kości i jak już mocny huk udowodniał, nabite 
kulami, z których jedna o przeciwległy mur ude- 
rzyła, druga zaś w drzewie utkwić miała. Lg- 


kano się, że przypadek ten może mieć niebez-. 


pieczne skutki dla Królowćj , zwłaszcza w jćj te- 
raźniejszym stanie; lecz uspokojono się widzac 
powóz królewski wracającym około siódméj do 
pałacu z Hrólową i księciem, którym wielu pa- 


l db | "Bi 
nów konno towarzyszyło. Królowa "i fodó spo 
blada i pomieszana , wszelako przychy M jot | * "eg; 
którćj tak niezaprzeczone dowody Jéj = e) Pica 
kowi okazywano, zdawała się przyjmmow% yie | Wzn 
dością wielokrotnie ukłoniwszy się !u 0 WERE Pow 
czorem około godziny 10. pan Fox | teryj? rad 
jeden z podsekretarzy Stanu w m io ) m 
spraw wewnętrznych , stawił się w wię?” m 0% Or 
licyjném i rozpoczął śledztwo z umięzio" gore Mio 
fordem. Szynkarz Robinson, p rent? pa 
uwięziony w służbie zostawał, zeznał + *. „dh Ue 
podczas trzechmiesięcznćj słożby zawsze dość | “Uu 
wie i porzadnie się zachowywał, i g ho; pót? > 
tylko za niepowściągliwa chęć do śmieci gop” zi 
wielu gościom nieprzyjemna była. Pr 16 | 
waniu jego nic takiego nie postrzegał, 7 sko por 
o chwilowóm pomieszaniu zmysłów yi po” Md 
było można. Chyrurg, który więżDia je j R 
celu badał, uważał go także za żup geb AO 
zmysłach : nigdy nie chorował, nza tai” ię 
dzo skromne wieść Zycie. Po ujęciu 27 pót ; grs 
w kieszeni jego kilka listów i pism» gaii aa 
jedno, z podpisem '» Młoda Anglijai» X Wr i, 
ma statuta tajnego Towarzystw, UM 10 
mieszkaniu jego (jak Morning-ChroB A jnc)!! ŚR, 
dzi) znaleziono również dwa listy % Pai Ti | ak 
z których w jednym każdemu czionko” a ih a l 
rzystwa zalecono, by się postarał © F. rego dej 
stolety, w drugim zaś wezwano uwięć as h 
znajdowania się na zgromadzeniu. Z mitat b í 
dla powzięcia ważnych wiadomości. e, Ch, 
zamordowania Hrólowćj nie krył a ogma A Ma? 
mniéj, a zapytany od chyrurga OC mg r wła, 
odpowiedział: »Tysiące wiedzą o nim» je” F lugs 
go zdradza.« Miejscem urodzenia jeg” M0 7 nie 
mingham. — Wczoraj (dnia 1150 towćj” w je E 

. PE DA 7 gaiw 
badanie wieżnia w obec rady gab ng priy t 
które wszakże, pođiewaź było tylko ono „gj S 
wawczóm , siuchaczów nie przypuszać chać n tyg 
pistrowie tylko byli obecni, i Ja s Jysk e | ye 
piórw ograniczono się li na tém, ¥ k sd a 
z pewnością, czy jaki formalny 8P" OSIĄ! i | -o 
chodzi. Lecz wtym względzie, J3" 6% mosg taz, 
mniejszego nie osiągnięto skutki ysb ao Bli; 
uprzednio wypadek ten przyjąć p gi A p Paji 
wany prżez jednego tylko złoczy 4 oba. sił la, 
z mała przyzwoitością zachowywał sig imi, g i 
nistrów i o dawane odpowiedzi by gsł8 go tę 
nie troskal. Po badaniu uchwalone josttð 40 ael 
za zdradę Stanu do Newgate. oboch y bily 
z małżonkiem była w ciagu NEK. jeg opu; 


pokoju, ale ich ie badano. zast > gad, 
brze wyglądająca 24-letnja BIES" Mut wol 


o zi x 
cery. Ojciec był Mulatem; Z! dawać pet” 
Uwięziony miał często piźrwcj wi * 

| { Matka þa 


burzliwego «harakteru. 
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WBixm; , 
spodzię gamie , lecz się jéj wkrótce z tamtąd 
Lego są. Powody mordercy do jego okrop- 


niea, AR największą dotąd okryte są tajem- 
Uzmu p eważ z Birminghama, ogniska char- 
i èt rodem , zbrodnię jego chcianoby z tego 

radą} przypisać doszłemu aż do szaleństwa 
ładnych !ZMOwWi ; tymczasem nie ma na to 
któr s Przekonywających dowodów. Uwięziony, 
Miotaeh Późniejszém badaniu o wszelkich przed- 
tmi g smiało rozprawiał, mówił między in- 
on gp © znanym rokoszu birmioghamskim 
Uwagę, Że chartyści tylko przemocą 
Poznania uj byli, lecz niczóm mie dawał do 
owej 5 Jakoby z nimi był w związku. O Kró- 
ówił , eją uważa za niezdatną do rządu; 
czał jednak dowodów i w ogóle nie za- 
al s; SIę w politykę. Bardzo ciekawie dowia- 
lęly, i 'e, a ali się osoby Królewskie nie prze- 
Are niemal , że książę Albert przy wy- 
kży M Z drugiego pistoletu wielką okazał bo- 


dyw, 


0 té; azety zawiórają domysły o powodzie 
Wczężj zbrodni , zawsze jednak cokolwiek za- 
Brzypię p. Morning - Chroaicie ma wielką chęć 
tiota) AŚ zamach mordu ciagłym obelgom, 


“emy m na Królowe przez partyję torysowską, 
dag Jednak pisma téj barwy ostro zaprzeczają. 
czej Sił dla zloženia parze knólewskićj žy- 
dw a Ca, liczne odbywały się zgromadzenia, 
Śzyu kich p niedziele odprawiać się będą po 
pews ościolzch modiy dziękczynne.* 

o zę. zoródnia stawia przykład, jak bar- 
M, (cy lubią sie ubiegać za rzadkościami. 
‘Man £ Pan M’Cann wezwany do żbadania 
psów Gl Oxforda, odciął mu: kędzior 
daj, i Y się o tém dowiedziano, mnóstwo 


giie Hrot ocenionych w sprawie zamachu na 


u Pządo w; Panu Guizot, który takowe 
Wisk o AG francuzkiemu posłał. “Istotnych 
TEN będących członkami Mtodej An- 
b e odkryto, ponieważ w znalezionych 
skami yoieniono ich tylko pod zmyślonemi 
rulusą, Kasiusza , Agrykoli it. P: 
Wea 20 Posiedzeniu izby niźszój dnia 44. 
L izb głosami przeciw 195 uchwalono, 
iluy, Pa zamieniła sie w wydział i 
: ę jydział w sprawie o 
> Właśnie gdy mówca iuż chciał 
» Wniósł Sir D. Norreys, by 
idę zlecenie, ażeby każdy, którego 
s ua „ podatkowaniu na zaopatrzenie 
Pewną w wydziale postanowić się 
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opusze R e 


473 — 


mająca kwotę oszacowaną zostanie, był bez wszof- 
kich dalszych korowodów jako wyborca zapisany. 
Lord Stanlej sprzeciwił sie jednak temu wnio- 
skowi , ponieważ przedłożocy bil tyczć się li ro- 
dzaju zapisywania, nie zaś potrzebnego na wy- 
borcę uzdolnienia. Przeciwnie zaś p. Warbur- 
ton mniemał, że nim się zajma układem syste- 
mu -zapisywania, wprzódy postanowić należy , co 
właściwie zapisywać. Tę druga poprawkę od- 
rzucono wszelako, a zwłaszcza 3138 głosami prze- 
ciw 210, przeto większością 108 głosów. Po- 
nieważ było już bardzo późno, zatém nie czy- 
niono dalszych postępów w rozprawach wydzia- 
łowych o samym bilu. 

Na posiedzeniu izby niższćj d. 12. czerwca 
oświadczył lord Palmerston, Że raporty ajen- 
tów kovzularnych na Czarnóćm morzu, zawieraj 
wiadomość o odniesionóm ostatnią razą zwycięz- 
twie Czerkasów nad Rossyjanami, 

Francyja. 

Wielki przeglad gwardyi narodowćj i załogi 
Paryża, odbył się dnia 14. czerwca. 

Dziennik Siecle ogłosił, że Cesarz Mikołaj 
znajdować się będzie dnia 44go b. m. na prze» 
gladzie paryzkićj gwardyi narodowej. — Moni- 
teur oświadcza, Że w dziwnćj wiadomości tćj nié 
ma abi słowa. prawdy. 

Izba deputowanych skończyła dnia 23. 
b. m. rozprawy nad wszystaiemi artykułami ustawy 
o kolejach żelaznych , dotyczacemi się kolei że- 
laznéj do Orleanu. Wszystkie przez opozycyj 
wniesione poprawki odrzucono. Pićrwszy artyku 
wniosku do ustawy jednogłośnie przyjęto, a resztę 
z modyfikacyjami, ma które ministeryjum i ko- 
miisyja się zgodziły. 

Izba parów przyjęła dnia tegoż większo- 
ścia 76 głosów przeciw 29. ustawę o soli w jéj 
piórwotnym składzie. 


Holandyja. 


Donoszą z Hagi, Że dnia 12go czerwca także 
iórwsza izba Stanów Jeneralnych przyjęła 12 
rojektów do modyfikacyi ustawy zasadpiczćj 

(konstytucji). 
Belgija. 

Izba reprezentantów na wieczornóm - 
posiedzeniu dnia 41go czerwca ukończyła prace 
tegorocznych posiedzeń. Przyjęła pićrwćj 52 
głosami przeciw 10. wniosek do ustawy pod 
względem urządzenia Żeglugi statkami parowemi 
między Antwerpiją a Nowym Jorkiem, w skła- 
dzie jak takowy był przez rzad przedłożony. 
Po głosowaniu tém odroczyła się izba na czas 
nicoznaczony i na ten rok zamknęła swe posie- 
dzenia. 
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Prussy. 


Pruska Słaatszeitung zawićra pod dniem 19. 


czerwca następujące udzielenie : 


Do Ministeryjum Stanu. 
Rozkazuję, aby dwa drogie dokumenty do pu- 


blicznój wiadomości podano, które stósownie 
do. woli Mego w Bogu spoczywającego królew- 
skiego Ojca i Pana, w dniu zejścia jego, wrę- 
czone Mi zostały, a z których jeden ma napis: 
»Ostatnia wola moja«, drugi: »lVa Ciebie, ko~ 
chany Fryderyku i t, dua — obadwa własno- 
ręcznie przez Nicgo pisane i pod d. 1. grudnia 
r. 1827 datowane. 


Król bohatór pożegnawszy się z tym światem, 


„odpoczywa teraz obok uwielbianćj i niezapo- 


mnienćj małżonki swojćj. Błagam Boga, znawcy 


serc, aby miłość ludu, która Fryderyka 


Wilhelma IM. w dniach niebezpieczeństwa 
wspierała, Jemu starość Jego rozjaśniała i go- 
rycze śmierci osłodziła, na Mnie, Syna i Na- 
stępcę Jego zlać raczył, który z Bogiem posta- 
nowiłem iść droga przez Ojca Mi wskazana. 
Niechaj lud Mój razem zemna prosi Boga o u- 
trzyraanie błogiego pokoju, owego kosztownego 
daru, który On w pocie czoła swego Osiągnął i 
pieczołowicie przechowywał ; — wićm, że gdyby 
kiedykolwiek pokojowi temu niebezpieczeństwo 
grozić miało — czego Boże zachowaj — Mój 
łud jak jeden człowiek na Moje wezwanie po- 


wstanie, tak jak Jego lud na Jego wezwanie 


powstał. 


Lud taki godzien i zdatny, aby słuchał słów 
królewskich, jakie tu następuja ; przekona się, 


że początku rządów Moich piękniejszym czynem, 
jak ogłoszeniem onych, oznaczyć nie mogłem. 


Sanssouci, dnia 47. czerwca 1840. 
(podp.) Fryderyk Wilhelm. 


Ostatnia wola moja. 
Czas mój w niespokojności, nadzieja moja 
w Bogu| f 
Od twego błogosławieństwa Boże wszystko 
zależy ! 


Zlej je na mnie i przy tej czynności! 


Kiedy tę ostatnia wole Moję ukochane dzieci 


Moje, ukochana Augusta i inni kochani krewni, 
czytać będą, nie będę już więcćj pośród nich, 
należąc do zmarłych. Oby wówczas widzac zna- 
jomy im napis: Pamiętaj o zgasłych — i o 
Mnie z miłościa pamiętali! 


Oby Bóg był dla Mnie łaskawym i miłosier- 


nym sędzia i przyjał ducha Mego, którego w rę- 
ce jego oddaję. 
Twojćj nieprzebranćj dobroci. Na drugim, lep- 
szym Świecie, nas wszystkich znowu połączysz; 
obyś nas w lasce twojćj godnemi tego uznał, 


Tak jest, Ojcze, polecam go 


-przedewszystkióm chlubnie ukończone 


dla miłości Chrystusa, ukochanego syDa e 
i Zbawiciela naszego, Amen. “a i lit 

Z madrych wyroków Boga na ciężkie i 2 
ne doświadczenia wystawionym byłem* wić 
w moich prywatnych stosunkach (maes nif 
gdym przed 47 laty to stracił, co Mi KA 
milszém i najdroźszóm) jak w przygodacnje A 
ojczyznę Moję dotkneły. Ale za to też spr” 
za co mu w pokorze dzięki składam ~ opd" 
wił, żem świetnych, błogich i pocieszaja o rozat 
Żył wypadków. Do rzędu pićrwszych Po gió 


latach 1818, 14 i 15, którym ojczyzna Midi 
szenie swe zawdzięcza. Do ostatnich, blog ois 
radośnych , liczę mianowicie .serdeczn? 
przywiązanie i powodzenie ukochany 
Moich, oraz niespodziane zrządzenie 
ści, Żem w 5tym lat dziesiątku z t 
Życia się połączył, którą, jako wzór 
czułego przywiązania, publicznie uzn8 

winność Moję poczytnję. se; y” 

Dzięki składam teraz szczóre , ostat gorl 
wszystkim, co krajowi i Mnie wiernie 
wie służyli. 

Dzięki składam teraz szczćre, 
co z wiernością, miłościa i osobistćm 
zaniem Mi ulegali. poit 

Przebaczam wszystkim nieprzyjacioi o ni 
i nawet tym, co złośliwa obmową, Pom 
bo umyślnie przekręconóm wystaw 
czy, zaufania ludu Mego, najdroższe$? go)”, 
skarbu (chociaż Chwała Bogu rzadko a Mię o5! 
nym dla siebie skutkiem) pozbawić 
łowali. 

Berlin, d. 4. grudnia 1827 r. 
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dzi teraz brzemię rządów z całym ©. py, 
powiedzialności za nie. Przez stanov, PNA 
regom Ĉi pod względem zarządów p pe 
bardzićj może od innych następców Minoo 
przygotowany zostałeś. Twoją więc PO nądźi” 
spełnić Moje sprawiedliwe życzenie 
narodu — przynajmnićj starać się © F 
i sposób "Twój myślenia są dla Mnie M 
że będziesz Ojcem ludu Twego.. 4 obet” i, 
Strzeż się jednak wzmagającćj © tyczy 
chęci przeistaczania, strzeż Się piep ego * j 
teoryj, których moóstwo teraz Y jiwego (e 
strzeż się też prawie równie szko nd picôs 
dzenia za starém, bo wtenczas dop dzi” 
dwie skały szczęśliwie ominicsz, pre 
lepszenia zaprowadzić potrafisz. 
Armija obecnie w wybornym s 


« „Ai Pi 
anie * ;0 
tanie. wa 
reorganizacyi swojej oczekiwaniom 


e” m = WE ROR 
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ją jak w pokoju zadość uczyniła. Oby zawsze 
al, wysokie przeznaczenie swoje pomną była, 
zz niechaj też ojczyzna nigdy nie zapomina, ile 
JJ zawdzięcza. 

taraj się ile możności zgodę i jedność mię- 
wę, aoCarstwami Europy utrzymać; przede- 
nieg "ióm jednak Prussy, Rossyja i Austryja 
+ J się nie powinny rozłączyć; zgoda między 
m za spójny kamień wielkiego sprzymierza 

dEopy Poczytywana być powinna. 

do oje Najukochańsze dzieci nadaja mi prawo 
ail nadziei, iż ciągle wszelkićj dokladać będą u- 
u ności, aby się pożytecznym , czynnym, morals 

P i bogobojnym Żywotem odznaczali: bo ten 
h © przynosi błogosławieństwo i ta myśl na- 

„* ostatniéj chwili pocieszać Mię będzie. © 
c, ochaj Bóg strzeże i broni ukochanćj oj- 

Yzny | 

tępy ochaj Bóg broni i strzeże domu naszego, 
3 1 po wszystkie czasy. 

Niech Cię, najukochańszy Synu, i rządy Twoje 
aite Pobłogosławi, niechaj Cię oświóci i natchnie 
rad, niechaj Ci da sumienoych, wiernych do- 

zców i sług i posłusznych poddanych, Amen! 

grudnia 1827 r. 


dzy 


Berlin, d. 4. 
(podp.) Fryderyk Wilhelm, 


dj zuska Staatszeitung donosi z Poczdamu pod 
a Bo czerwca: » Jego Ces. Mość Al 
był m at, Arcyksiążę Austryjacki, przy- 
Ek. “u Wczoraj z Wićdnia dla okazania Królowi 
najtkiz, najdostojnićjszćj Jegó rodzinie , uczuć 
1 1 'Wszego i najserdeczniejszego udziału , ja- 


Pa 
a yesarz JMość i najdostojniejsza Jego ro- 
ryka wadę z powodu śmierci Króla Fryde- 


ilhelma IM., który był wiernym 
~em spoczywającego w .Bogu Cesarza 
nującę zka tudzież Jego syna, obecnie pa- 
tudzież „Cesarza. Ich Mość Król i Królowa, 
jak i i Królewicz i Kcólewiczowa Pruska, równie 
Owshiej tutaj bawiący członkowie familii kró. 
ne np, 3 Przyjęli dostojnego Gościa i oświadczo- 


Fdiaciel 


Mien 

z ne zwłoki Króla i Królowćj. Był tak- 

Schöni odwidzinach u księżnćj Lignickiéj w 
bausen poczém do Poczdamu powrócił.« 


z - Niemcy. 
u ` 1 
e czerwes _TOnosi tamtejsza gazeta pod dniem 
o 


: »Dzisiaj łudniu o godzinie pół 

se, Cz ey UM ROG 5 P 
A hrabiny Przejeżdzali książę Minchików 
*Vjslia) p i amens ka (Cesarz i Cesarzowa Ros- 
. % licznym pocztem przez nasze miasto. 


Na przyjęcie dostojnych podróżnych Wielki FHsią- 
żę Następca rossyjski, przybył tu już o godzinie 
pół do pićrwszćj w nadwornym powozie z Darm- 
sztadu, i wysiadł w zajezdnym domu pod vol- 
brzymeme, gdzie dla Nich golowe śniadanie juž 
czekało. Dostojni podróżni po przewitaniu się 
z Wielkim Hsięciem Następcą tronu, i gdy Wiel- 
ka Księżniczka Olga w powozie swego dostoj- 
nego brata miejsce zajęła, udali się w dalszą 
podróż do Frankfortu.e i 


Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy d, 29. czerwca. — 


Wczoraj o godzinie Smćj zrana zakończył žy- 
cie, po przeszło tygodniowćj słabości, przybyły 
tu niedawno z Rossyi, p. Jan Cockerill 
(maż słynny na całą Europę w świecie przemy- 
słowym), nabywca zakładu machin na Solcu, i 
właściciel licznych rękodzieł zagranicznych. Jest 
to nader dotkliwa strata dla przemysłu i fabryk, 
których rozwijaniem na ogromną skale mąż 
ten się zajmował. Nie dożył spełna lat 50. 

Zwłoki zmarłego nabalsamowane i w trunnie 
metalowćj złożone, wkrótce do Bełgii odwiezio- 
ne będa, dla pochowania na ziemi ojczystćj, 
na tej ziemi, gdzie przemysł jego i praca tak 
bojne i obfite wydały owoce. (K.W.) 


Rossyja. 


Członek rady Państwa, rzeczywisty radzca taj- 
ny, książę Drucki-Lubecki, 25. maja wy- 
jechał ztąd za granicę, na statku parowym »Na- 
slednik.a (T.P.) 


Multany i Wołoszczyzna, 


Według rozporzadzenia Hospodara, umieszczo- 
nego w urzędowym >Buletyniec Bukaresztu, rząd 
zezwolił na wyprowadzenie w roku bieżącym 
1840: 30000 sztuk bydła rogatego, za opłatą po- 
stanowionego w roku przeszłym myta. 


Turcyja, 
— Z Konstantynopola d, 40. czerwca. — 


Największa wiadomością jest złożenie z urzędu 
potężnego Wezyra Chosrewa Baszy. Sułtan 
dnia 6go t. m. odjął mu tę godność i prezydenta 
rady Państwa, Rauf Baszę, byłego Baszę 
Saloniki , mianował Wielkim Wezyrem. Hrabia 


„.Pontois (poseł francuzki) pchnał natych- 


miast z ta wiadomością gońca do Wice-Hróla 
Egiptu. Rauf Basza piastuje już po raz 
trzeci tę najwyższą godność. Na prezydenta rady 
Państwa wyniesiono byłego wiełkorzadzcę Salo- 
niki, Hassyba Baszę. Utrzymują zresztą, 
że usunięcie Chosrewa Baszy zajść mialo 
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li z powodów administracyjnych i Że przeto ze 
sprawą egipska najmniejszego nić ma zwiazku. 

JCMość Arcyksiążę F r y d e r y k odbył na statku 
parowym Lloydy Austryjackićj Principe Metter- 
nich dwudniowa wycieczkę do Nikomedyi, przy- 
czóm c. k. Internuncyjusz baron Stürmer 
miał zaszczyt towarzyszyć JCMości. 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Nieurzędowe.) | 


(2) Lwów d. 29. czerwca 1840. 'Teraz- do- 
pićro się pokazuje, iż w tym roku nie tylko 
mnićj gorzelń było czynnych, ale nawet i te, 
które były w rucha , daleko mniejszą ilość wódki 
wyrobiły niż w przesztym roku; z tad pochodzi 
brak zapasów tak u producentów jak i u kup- 
ców; z tąd łatwa sobie wytłumaczyć, jak cena 
tego artykułu przy zmniejszonćj konsumicyi mo- 
gła się utrzymać, a nawet i podskoczyć. Prze- 
szłegą roku o tym czasie zbywało spekulantom 
na naczyniach do zlówania wódki, producenci 
mieli wielkie partyje na sprzedaż, w skutek 
czego i eeny spadły, teraz przeciwnie składy 
kupców sa prawie próźne, posiadacze gorzelń 
rozprzedali wcześnićj swe zapasy, bo mnićj mieli, 
a jeźlt gdzie niegdzie trochę wódki się pozo- 
stało, takowa sprzedana zostaje po dosyć pod- 

- wyższonćj cenie. Temi dniami kupiono znacz- 
me ilości wódki szumowćj po 23 do 24 kr. m. 
k. — Co się tyczć wódki z nowego wyrobu , wié- 
my o sprzedaży kilku partyj pe 14, 15, 1674 
także i po 18 kr. m. k. za garniec; ta różnica 
w cenie pochodzi z różnych stosunków sprze- 
dających , tudzież z warunków sprzędaży i z ter- 
minów dostawy. — Cena zboża na jednćj utrzy- 
muje się-stopie. Za pszenicę z nowego zbioru 
płacili kupcy w przeszłym tygodniu po 3 zr. 
42 kr., a za pszenicę, która wcześnićj , to jest 

' w wrześniu r. b. ma być oddana, po 3 zr. 48 
kr. m. k. korzec. — Nieustające prawie dószcze 
przypominają nam rok 1837; jeźli się nic my- 
timy, zbiory owego roku były co do zboża śre- 
dnie, kartofle zaś wcale nie zrodziły; porówna- 
mie to wprawdzie nie może nas upowaźniać do 
oczekiwania w tym roku takiego samego wy* 
padku, to jednak powiedzićć możemy, iż przy 
najlepszych urodzajach, zbyt nizkich cen zboża 
i wódki, zwłaszcza w pićrwszych miesiącach na- 
stępującćj zimy, obawiać się nie należy, albo- 
wiem zasoby ‘tych produktów tak są szczupłe, 
iż zanim nowe zboże w dostatecznćj ilości się 
mamłóci, zanim nowa wódka nad potrzebę się 

' wyrobi, tymczasem owa wiosna nadejdzie. 

ró 


Sadagóra dnia 25, czerwca 1840. pomini 
najpomyślniejszych widoków, nić ma Żadnego sé 
chu w handlu zbożowym. Spekulanci, mj rój 
Żydzi, podawali zadatki na kukurudzę. ; 
korzec po pięć zr. w. w. kupowali; teraz ai 
tćj z Besarabii wielka ilość przystawili, 1 A ce 
gach w podrobnćj sprzedaży Korzec po téjze zde 
nie dostać można, zakupionćj „kukurudzy "ilopo 
bierają; przezeo sprzedajacy gospodarz W uri“ 
cie tém bardzićj, ileże powymłacana M. 
dza w szpichlerzach zsypana, przez upa:y 


pieszeje i mąka z takowćj gorżka. 2 
"Wódki sprzedano znaczną partyję od CH 12) 


4000 wiader za gotówkę z góry, wiadro (2 
po 4 zr. w. w. na miejscu, 20 grad. Baun fo- 
Urodzaj w zbożu tego roku cieszy chłop“ā ice$, 
dnego: Żyto ozime, pszenica, jęczmień, do” 
kukurudza, bardzo ładnie w polu stoją, J* wrav’ 
bry dészcz (na którym zbywa) kartofle * 
poprawi. Poddani przez rząd zachęceni, „wj. 
dami niwy pozasadzali, czego w Bukowini? e 
dać nie było, tym sposobem uprzedzenie 
o kukurudzy na Bukowicie upada; © 
biedak, byle pracować chciał, na Bukow!” jaj” 
bodnie żyć może, tém bardzićj, ileże 7X. 

ce kartoille w kaźdćj gorzelni dobrze sprze s ko* 
że. Ceny na targu są nastepujące: Pszenica 


rzec 8 zr. w. w., żyta korzec 7 zr., jĘŚ Wi 
korzec 4zr., owsa korzec3 zr., hreczki chy” 


co j 

. . wi A 
zostały, chociaż bardzo ładnie się POPE pę M 
przecież rojów dotad nie masz. — Nierogal w 


k: É rop 
Czerniowcach dobrze płaca, smalec wiepź oko 


sprzedają do Czech, zaś słoniny wędzonćj pol 


o dwa zr. w. w: na miejscu w Czernio ow 
Koni dobrych zdrowych rzadko widać, W =. hę 
cach takowe komenda bardzo dobrze plać * 
tnie przyjmuje. 


0: 


Ołomuniec, Targ na woły d, 24. czerweg + 


ko” 
o 

Przypędzili: 4) Lebl Amster, N Vaes 
wic, .407 wołów; 2) Jakób Krasek, z AO 8; 4) 


65; 3) Chaim Druker, ze Dzwiniarza , “pto 
Mojżesz Allerhand, z Żurawna, 96; "A oz" 
Nowak, z Nienadowćj, 81 ; 6) Andrz J ono; 
z Obertyna, 62; 7) Izrael Lois, Z Jab ; 
424; 8) Samuel Kerbel, z Hermanowi g) 
Frańciszek Neiser, z Kałusza, 705 Hsts€ 
Jasch, z Narola, 52; 11) Herman 


| 
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z Gewie, 


Ogółem i — Małómi partyjami 258. — 
PC 
ky "e je- Z tych 
na nej ara 
upili: < pary pa Ue 
E |ww.w. E mogła 
= H 


m 


zr. | kr. 


cetnar, 


Do Pr oj i i | 
nas i Zaojmu st. 1.| 107 | LOW ZJ = | aż 
atm ną stado Nro. £.| 65 550—| = jA 
Bas ; Ołomuńca i v 
C TPR stado Nro. 3.| 188 S74|—| = gu; 
- di partyj. st. N. 4. ik, ' 
_ aromirca st. Nro. 5. 
p Części mate iR 5 AL j p 
Ri stado Nro. $. 
"Fizedano zest. Ń.7.| 114 
koś lo, ze st. Nr, 8.| 70 
Matęc i sprzedano st. 9. 
Do BE CY. st. Ñ. 10. 
erma stado Nr. 11 4 4 
a | || sj] * bii 
mi partyjami „ .| 258 E i 


I 
wia, „gą tygodniu przypędzono więcćj wołów 
ostatniego EU szlązką , aniżeli według naszego 
Przez Ja „Seca spodziówanych było. 1 tak 
Wołów AN k puszczono wprost do Wiednia 330 
at rahama Fichmanna i Iferscha Kriss 
2 Galic -J także 140 wołów niejakiego Matery 
z ża. , nareszcie 119 wołów Herscha Tun 
Szcze z py Dwa pićrwsze stada nie były je- 
zrobił E © Pl ostatniego zaś stada właściciel 
Po 490 q ę zrzeźnikami wićdeńskimi za parę 
łów waży 4 W. w. i z 8 radaszu, Para tych wo- 
5 Ee przeszło 40, cetnarów. 
po najwięt zaś targowicy staneło 1256 wołów 
der S Powy, części dobrćj jakości. Atoli na- 
e ceny wołów w rękach Galicyjan bę- 
się wczlę yly jedyna przyczyną, że targ odbyt 
S oziębie i część bydia niesprzedaną z0- 
omisanci i rzeźnicy nie są w stanie 
cen, jakie im są podawane. Han- 
Bo, nio w zakupując sami niezmiernie dro- 
kosztów oga u nas znaleźć zwrotu własnych 


Gdańsk, dnia 20. czerwca 4840. Targ nasz 
zbożowy jest ciągle wcale oziębły, a chęci do ku- 
pna bardzo mało widać. Nie dziw, bo teraz wła- 
śnie nadchodzi stanowcza chwila, którą przecze- 
kać nałeży, aby Sie wdać w nowe spekulacyje. 
A ponieważ piękna i uŻyźniająca pogoda zbożu 
bardzo sprzyja można tedy ba obfite liczyć žni- 
wa; a gdyby iza granica urodzaje dobrze się uda- 
ły, to ceny musza spaść i pokup będzie niespo- 
vy.— Ceny, PO których płacono, są następujące: 
łaszt pszenicy jasnopstrej polskićj 134 funtówej 

o 515 zł. pr: 434 funt. od 465 do 480 zł. pr., 
424 do 125 fant. po 410 zł. pr.; żyta 125 funt. 
po 195 zł. pr» 416 do 117 font. po 165 zł. pr,; 
jęczmienia dwojaczka 410 do 111 funt. po 185 
zł. pr., 10% do 105 funt. po 460 zł. pr., czwar- 
taka 100 funt. po 447 do 150 zł. pr.; grochu 
od 245 do 282 zł. pr.; rzepaku starego po 500 
zł. pr. (Preuss, Hand. Zeit.) 


czerwca wieczorem, (Jar- 
Nasz jarmark na wełnę za- 


Berlin dnia 21. 
mark na wełnę). 


czął się bardzo Żwawo; raźmy pokup wełny w 
Wroclawiu, bardzićj jeszcze w Szczecipie, zdaje 


się Że zachęcił pa powrót piektórych spekulan- 
tów; a pawet i kupcy angielscy byli na dniu 19. 
; 20 bardzo czynni. Na wielką część wełny cien- 
kićj znalazi się kupiec, i to po największćj czę- 
$ci na spekulacyję na rachunek zagraniczny. Ce- 
ny tych gatunków wełny były o 10 do 12, a W 
niewielu razach ,15 tal. pr. na cetnarze piższe 
od przeszłorocznych. „1 na wełnę średpig-cienka 
był dość znaczny pokop: cetnar po 45 tal. pr. ni- 
żój jak w przeszłym roku. — Dzisiaj ruch był 
już mniejszy, A wielu kopców sądzi, Że koniec 
naszego jarmarku wyjdzie co do cen tak samo 
tk na jarmarkach wrocławskim, i szczecińskim. 
ile dzisiaj wiedzićć można, ilość wełny dotąd 

rzystawionój mniejsza jest niż w przeszłym ro- 
ku (na którym było ogółem 75,000 cetnerów.. 
wełny); jednak na pewno dziś jeszcze tego po” 
wiedzićć nie możemy. Pranie wełny, lubo nie 


tzeżni „8 tym s i z de E wyrównywające przeszłorocznemu , lepićj się je- 
AL w s Rea wpadają w przepaść £ dnak powiodło, niż tćj wełnie, którą Da wrocław= 
w Wićdniu a EE 4, ` „ sii szczeciński jarmark dostawiono. 
Cze na 41 d tnar wołowiny Stoi zawsze Je- (Preussische Handl. Zeit.) 
neń spod wł) 42 zr. w. W. —— Na przyszły ty- i é P 
rA zićwanych jest do 1000 wołów. | ORAN — 
WE, 
Warszaw TEATR POLSKL 
Ukaty hole Y. — Kurs z d. 19. czerwca: 
Br ggo enderskie zł. od 49 gr. 16 do 48 „ 
gn 2, p Asty zastaw tro Jutro: Szkoda wąsów» komedyjo-opcra w 1 akcie. 
aż kupon si wne zł. od 96 gr. 24 do 07 — Poczém: komedvio-opera w i akcie, pod 
.1 gr 29. nazwą: Antoni i Antosia. 
Reda: 4 TEA 
aktor 3. N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciszkz Mratiera. 
(Drakiem Pietra pillera we Lwowie.) (Dod. Nad.) 


Dodatek Nadzwyczajny do Nru. 46 Gazety Lwowskiej, 


. s (2) 
(1590) Obwieszczenie 
względem jarmarków na konie w Żurawnie, 

w obwodzie Stryjskim. 


W ysokióm rozporządzeniem. gubernijalnóm z dnia 16. stycznia 1840 do liczby 
_87,455 otrzymało Dominijum Zurawno pozwolenie do przemienienia 


dwóch jarmarków na konie, 


a to z dnia 15go marca i T5go października na dzień Sgo kwietnia 
iSgo sierpnia, każdego roku. 146% 
= Dominium Żurawno, podając to wysokie pozwolenie do powszechnćj w! ad 
mości, zaprasza każdego, komu na tém zależćć będzie, do uczęszczania na te Tie 
marki, oraz oświadcza, że o ułatwienie wszelkich potrzeb jarmarkowych, a wyłaści 
o zdrowe, tanie siano, owies i słomę 
starać się będzie najusilniej. 
Żurawno ,.dnia 1. czerwca 1840. 4 
s Antoni Olewińsk!: 
Reprezentant dominikalpy: 


RARIWZIRZZYZGCECCECCEELELEEE 


Kundbmadhung 
die dem Dominium Żurawno Stryer Kreifes ertheilte Bewilligung KU 
Derlegung der Pferdemárfte, 
betreffend. 


s 


R e hd 
Wit Bobem Gubernialdctret vom 16. Jånner 1840 Zabl 87,455 wurde DEM D 
minium Żurawno bewiliget: 


zwei Pierdemarkte, 


und swat bom 15ten Marz und 15ten Oftober auf Den Bien gpril 
und 8ten Auguft jedes Jahres zu verlegen, ne 
Qnem das Dominium Żurawno diefe bobe BewiNigung zur algeme; (i 
Senntnig bringt, werden alle refpeftiven Dntereffenten gur Befuduną ynd 
ho A mit dem Beifigen eingeladen, daf für alle Mtarëtbedürfnipt’ 
porżugii 
wohlteiles, gesundes Heu, Haber und Str oh 
geforgt werden wird. 
Zurawno, am 1. Buni 1840, F 
Anton OQlewińsk!; 
Dominifal-Reprafentant. 


